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Rok XXVII

Krwawa akcja bojówek hitlerowskich
Masowe zamachy i morderstwa na Śląsku i w Prusach Wschodnich — Wielka obława 

policyjna w Hamburgu - Ochrona gmachów rządowych w Berlinie
Berlin, 9. 8. (PAT.) Mimo zapo­

wiedzi ostrych zarządzeń celem zwal­
czenia aktów teroru, ataki i gwałty nie 
ustają. W ciągu ubiegłej nocy terenem 
gwałtów był zwłaszcza Górny Śląsk.

W Szywałdzie ostrzeliwano dziś ra­
no z karabinów i rewolwerów mieszka­
nie jednego z centrowców. W Reichen­
bach szturmowiec hitlerowski został 
rozszarpany przez granat w chwili, gdy 
usiłował dokonać zamachu na redakcję 
■pisma socjal-dJemokratycznego. W Za­
brzu rzucono granat do składu warzyw­
nego, którego właścicielem jest Żyd. 
Wkrótce potem wybuchła petarda w 
biurze międzynarodowej komunistycz­
nej pomocy robotniczej . W Jeleniej Gó­
rze rzucono bombę na lokal narodo­
wych socjalistów. W związku z temi 
zamachami organizacje robotnicze na 
Śląsku, a mianowicie socjal-demokraci, 
związki zawodowe, robotnicze i Reichs­
banner wystosowały do prezydenta Hin- 
denburga i min. Gayla równobrzmiące 
telegramy, w których domagają się 
ochrony przed zamachami.

W Hamburgu policja przeprowadzi­
ła dziś wielką obławę na sprawców 
ostatnich aktów7 teroru. 1500 policjan­
tów obstawiło jedną z dzielnic miasta, 
przeszukując szczegółowo mieszkania, 
przyczem w niektórych domach zrywa­
no nawet podłogi. Znaleziono wielką 
ilość broni. Do godz. 9 rano aresztowa­
no i przekazano władzom sądowym 60 
osób.

Akty teroru nie ustają również w 
Prusach Wschodnich. W Szczytnie 
ostrzeliwano mieszkanie jednego z rad­
nych miejskich, który przed kilku dnia • 
mi przeszedł z partji komunistycznej do 
socjal-demokratów. Otrzymał on list z 
wyrokiem śmierci. W Ełku na zarzą­
dzenie burmistrza utworzono milicję 
obywatelską dla wspomagania akcji or­
ganów policyjnych. W Szczecinie: rzu­
cono z samochodu bombę na biuro so- 
k r« ^eipokratycznego organu „Volks­
bote . Zniszczono urządzenie wewnętrz­
ne, okna, wystawowe i portal. Ucierpia­
ły również okoliczne domy.

9’ & (PAT.) Wiadomości o 
aktach teroru napływają w dalszym cią- 

W Zgorzelicach na Śląsku niemiec-

Deficyt budżetowy 
w miesiącu llpcu

Warszawa,, 9. 8. (PAT.) Docho- 
171 £ud?,e.t°we wynosiły w lipcu r. b.

n r13; zł’ * wydatki 188.8 milj. zł. 
_n„. ell?yt budżetowy za m. lipiec wy­
nosi zatem 16.9 mil jonów zl.

Sensacyjny proces przeciwko
Piekuckiemu i towarzyszom

Rozprawa rozpoczyna się dziś o godz. O rano lecz ze wzglądu 
moralność publiczną toczyć sią bądzie przy drzwiach

zamkniętych
dzif oL° ?od!z- 9 ruzpocznie się w są- 
roznrawnęg°Wym w sali 54 sensacyjna 
Hirszhca Prz«ciwko Piekuckiemu, 
wej ; .r&2W1’. Geu.zlerowej, Hermano- 
doniK77ndrzej®ws^iemiu’ oskarżonym o 
RozDrauZanie czynów niemoralnych. 
Prężę« Przewodniczyć będzie wice- 
cji śerbi ■ 11 ®Pdzia Kórnicki w asysten- 

oy Tomkiewicza i Opuszyńskie-

kim zastrzelono reichsbannerowca Hoff­
manna w chwili, gdy wychodzi! z do­
mu. Osierocił on czworo dzieci. Tejże

W Londynie panowały niedawno tak wielkie upały, że na tarasie hotelu Picca­
dilly urządzono basen przeznaczony dla użytku gości hotelowych.

Olbrzymi pożar w Rumunji
Sxereg nabitych i rannych — 34 ulice w płomieniach

Bukareszt, 9.8. (Tel. wl.) W 
mieście Botosani wybuchł wczoraj w 
nocy w dzielnicy robotniczej olbrzymi 
pożar. Trzynaście osób poniosło 
śmierć w płomieniach, rannych jest 
kilkudziesięciu ludzi. Pożar rozsze­
rzał się z tak wielką szybkością, że w 
niespełna pół godziny aż 34 ulic stanę-

go. Oskarżenie popiera prok. Hrabyk, 
zastępujący bawiącego obecnie na ur­
lopie prok. Misiurewicza. Rozprawa ze 
względu na moralność publiczną toczyć 
się będzie przy drzwiach zamkniętych.

Oskarżonych bronią odwokaci dr. 
Fersten, Hryniewiecki, Galiński, Lompa 
i Gidyński. (z)

■nocy dokonano zamachów, bombowych 
w Miinsterburgu oraz Haldersdorfie. 
W Strehlen członkowie Reichsbanneru

ło w płomieniach. Pomiędzy ofiara­
mi znajduje się kilkoro dzieci. Wsku­
tek pożaru w jednej z dzielnic miasta 
nastąpił wielki wybuch benzyny, po­
większając grozę położenia.

W akcji ratowniczej uległ ciężkim 
poparzeniom komendant straży pożar­
nej i kilku strażaków. Jeden z nich 
wyskakując z drugiego piętra budynku 
fabrycznego poniósł śmierć na miej­
scu. Dzięki energicznej akcji ratow­
niczej i silnej ulewie n,ad ranem pożar 
częściowo opanowano.

Straszliwy orkan nad Bułgarią
Pioruny wznieciły liczne pożary — Wiele osób poniosło 

śmierć — Straty wynoszą 20 milj. lewów
S o f j a, 9. 8. (Tel. wł.). Bułgarję na­

wiedził w ostatnich dwóch dniach ka­
tastrofalny w swych skutkach orkan,
który spustoszy! znaczne przestrzenie 
pól i łąk oraz zniszczył część tegorocz­
nych żniw.

Siła huraganu była tak wielka, że 
w licznych miejscowościach zostały

oraz miejscowi kupcy żydowscy byli 
ostrzeliwani z zasadzki. W Malborku 
rzucono bombę do mieszkania pewnego 
piekarza, przyczem został ciężko ranio­
ny jego 6-letni syn.

Policja . w Prusach Wschodnich, 
Brandenburgji i na Pomorzu otrzymała 
informacje o koncentracji hitlerowskich 
oddziałów szturmowych. Do Gliwic wy­
jechał delegat rządu pruskiego celem 
przeprowadzenia na miejscu śledztwa 
w sprawie akcji terorystycznej.

B e r 1 i n, 9. 8. (PAT.) „Beri. Ztg. am 
Mittag“ donosi, że w okolicy gmachów 
rządowych w Berlinie od wczoraj wie­
czorem policja znajduje się w pogoto­
wiu alarmowein.

Posterunki policyjne uzbrojone są 
na noc w karabinki i otrzymały specjal- 
n instrukcję.

Berlin, 9. 8. (Tel. wł.) Morderstwa 
polityczne w Niemczech nie ustają.

W Holthausen w pow. Siegen zabity 
został wystrzałem z ulicy 22-letni Betz 
w chwili, gdy . wyjrzał oknem swego 
mieszkania. W Dortmundzie zastrzelo­
ny został przez przejeżdżających samo­
chodem hitlerowców 28-letni komuni­
sta Reutner, który wraz z kilku towa­
rzyszami stał na ulicy w mundurze 
związku antyfaszystowskiego z czerwo­
ną przepaską na ramieniu.

Zatonięcie statku 
pod Jastarnią

G d y n i a, 9. 8. (PAT.) Wczoraj w 
pobliżu Jastarni zatonął na pełnem mo­
rzu w odległości 6 mil od brzegu gdań­
ski statek motorowy „Mo-sel“.

Statek „Raltonia“, który pospieszył 
mu na ratunek, zdołał wyratować już 
tylko załogę.

śniadanie dla p Dewey‘a
Warszawa, 10. 8. (Tel. wł.) Ba­

wiącego w Warszawie b. doradcę fi­
nansowego p. Deweya podejmował 
wczoraj oficjalnem śniadaniem za­
stępca ministra skarbu wicemin. Sta­
rzyński wspólnie z wicemin. Kocem 
oraz prezesem Banku Polskiego, dr. 
Wróblewskim. (w)

Strajk w hotelu łódzkim
Łódź, 9. 8. (PAT.) Dziś rano w 

największym w Łodzi hotelu „Grand 
Hotel“ wybuchł strajk całego perso­
nelu, poczynając od portjerów a koń­
cząc na robotnikach w kotłowni

Strajk ma podłoże ekonomiczne.

Manewry w Niemczech
Berlin, 9. 8. (PAT.) Biuro

Wolffa komunikuje, że między 19 a 
22 września w okolicy Frankfurtu nad 
Odrą odbędą się manewry Reichs- 
wehry. W manewrach uczestniczyć 
będzie część 1 i 2 dywizji oraz 3 dywi­
zja konnicy.

Poza tem w obrębie okręgu woj­
skowego odbędą się ćwiczenia tere­
nowe.

powyrywane wraz korzeniami olbrzy­
mie drzewa i rzucone na odległość 100 
metrów. Wiele tysięcy osób pozostało 
bez dachu. W szeregu miejscowościach 
powstały wskutek piorunów pożary. 
Wiele osób poniosło śmierć. Liczba 
rannych jest bardzo wielka. Straty ob­
liczają na około 20 milionów law*
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Migawki paryskie
Od „Atlantydy“ do „Zielonej Wyspy“ — 
Colctte kierowniczką instytutu piękności 

nowa „piła“ towarzyska

Powieściopisarka 
— Yo*yo, czyli

(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).
Paryż, w sierpniu. 

Któż nie zna „Atlantydy“*, jednej z
pierwszych powieści Piotra Benoit? Jak 
wiadomo, była ona w swoim czasie wy­
świetlana na ekranie „niemym“, a obec­
nie święci triumfy jako film „mówiony“ 
z, Pierre Blancharem — pierwszorzędi- 
nym aktorem teatralnym i kinematogra­
ficznym — oraz Niemką Brygidą Heim. 
•Fabuły oczywiście opowiadać nie bę­
dziemy, gdyż jest ona zbyt znana. W 
filmie obecnym są bardzo piękne zdję­
cia pustyni; akcja słaba. Film został też 
ogromnie zmodernizowany, gdyż po­
nad królestwem Atlantydy przelatuje 
samolot, czarni jej obywatele wsłuchują 
się w muzykę gramofonową, a w dodat­
ku w samym pałacu hetman Żytomirza 
z, prawdziwą maestrją operuje „shake- 
rem“, przygotowując w nim dla siebie 
Ł innych oszałamiające cocktaile.

To drugie wydanie ekranowej At­
lantydy nie pozostało też bez wpływu 
na obecną modę. Brygida Heim nie nosi 
bowiem na głowie korony, którą zastą­
piono kunsztownem uczesaniem; tworzy 
je potrójny rząd małych finezyjnych 
loczków, wyglądających jakgdyby żywa 
korona, zrobiona .przy pomocy żelazka 
iz blond włosów aktorki. Efekt pierw­
szorzędny. Dzięki temu uczesaniu gło­
wy Brygida Heim robi wrażenie podo­
bizny jakiejś bogini o marmurowym 
profilu.

A kto jest autorem tego uczesania? 
— Antoine, mistrz koafiury paryskiej, 
Polak z pochodzenia, o którego arcy­
dzieła ubiegają się najpiękniejsze panie 
i największe „gwiazdy“. I oto moda u- 
czesąnia „a 1‘Atlantide“ przedostaje się 
do teatru. Podobną bowiem koafjurę 
miała ostatnio jedna z aktorek. Mówią 
też, że w nadchodzącym sezonie zabaw 
zimowych będziemy ją widzieli na
wieczorach i balach.* ★ *

Piotr Benoit, pisząc tę powieść, nie 
myślał napewno o podobnym sukcesie 
swej bohaterki filmowej. A jakżeż wiel­
kiej zmianie uległa od tego czasu i jego 
twórczość pisarska. Najlepiej świadczy 
o tern ostatnia powieść Benoit „L“Ile 
Verte“. Autor bowiem nie szuka w niej 
łatwych efektów i nie przenosi nas do 
egzotycznych krain, lecz poprostu na 
wyspę, znajdującą się przy ujściu rzeki 
Gironde, gdzie osiadł Etienne Ruiz, 
zajmujący się wypychaniem ptaków. 
Od chwili jednak, gdy ma do czynienia 
z ptactwem żywem, nie pozwala żadne­
go z nich uśmiercić. Stają się one po­
prostu pasją jego życia. Dla nich zanie­
dbuje rodzinę i swoje przedsiębiorstwo. 
Skoro zaś umarła mu córka, zdradził 
go wspólnik i otruła się siostrzenica, 
Ruiz stał się dziwakiem, który nie wa­
ha się strzelić do łobuza, usiłującego za­
bić jednego z jego ptaków. W chwili, 
gdy zabiera go policja, nad zieloną wy­
spą zapanowuje istna rewolucja; cale 
ptactwo, karmione i leczone przez Rui- 
za pad którem miał on poprostu jakąś 
mistyczną władzę, zaczęło krążyć jak 
opętane nad łodzią, na której żandarmi 
uwozili ich dobroczyńcę.

Śmiało można powiedzieć, iż rzad­
ko kiedy talent Piotra Benoit osiągnął 
tyle patetycznej prostoty.

nie jest największą powieściopisarką 
francuską, otworzyła ostatnio... Insty­
tut piękności. Znajduje się on tuż przy 
Pałacu Elizejskim. Ściany są białe, de­
koracje metalowe; na półkach słoiki i 
flakony z napisami „Hop-la“, „Peau 
d‘Ange“ itp. Colette sama dopilnowuje 
„maquillage“* i daje rady; bynajmniej 
nie wstydzi się swego nowego zawodu.

— Od niewiem wielu lat, — mówi 
mi, — przygotowywałam najrozmait­
sze kremy dla przyjaciółek i znajo­
mych; obecnie fabrykuję je na więk­
szą skalę. Rano, w czasie mej co­
dziennej przechadzki do Bois de Bou­
logne, zaglądam do „fabryki“ et voilà!

W tej chwili podchodzi jakaś 
Amerykanka i w dowód wdzięczności 
podaje Colette mały pakiecik. Ta go 
rozwija i znajduje przepyszne wiśnie. 
Jedna z panien magazynowych chce 
je opłukać, lecz autorka „la Retraite 
sentimentale“ oświadcza: „la pous­
sière de Paris ne me fait pas peur“.

Zajadamy je łakomie, bo są świeże 
a upał dokucza.

— Mam nadzieję, że pani jednak 
nie zarzuci literatury?

Colette połyka znakomitą wiśnię 
i odpowiada;

— Oczywiście, że nie. Obecnie 
przygotowuję dwie, książki, a miano 
wicie „Prison et Paradis“ oraz „Chien 
de Cirque“, które wyjdą niebawem u 
wydawcy Grasset’a. Co zaś do mego 
„nowego zawodu“, to bawi on mnie 
bardzo. A zresztą, cóż robić. Czasy 
są ciężkie i to dla wszystkich.

* * *
— Czy gra pan w „Yo-Yo“?
Zdumiony wzrok mego interloku­

tora świadczy o kompletnej jego igno­
rancji. A jest to gra, która obecnie 
przedostaje się z Anglji do Francji. 
Bankierzy i urzędnicy, panny sklepo; 
we i chłopcy, rozwożący chleb czy też 
inne prowianty, nawet sam książę 
Walji gra w „Yo-Yo“. To też ze 
wszystkich torebek wygląda rąbek

sznurka. Ta nowa gra przypomina' 
dawne „diaboło“ z tą tylko różnicą, że 
kółka, poprzez które przechodzi sznu­
rek, bynajmniej nie podrzuca się do 
góry; cała zaś sztuka polega na tern, 
Że „Yo-Yo“ musi być w ustawicznym 
ruchu.

Proszę sobie jednak nie wyobrażać, 
że jest to dziecinna sztuka. Trzeba 
dużo wprawy i dużo cierpliwości, aby 
posiąść dostateczną zręczność w ma­
nipulowaniu tern pozornie banalnem 
kółkiem. Dlatego też obecnie ludzie 
nie denerwują się, gdy trzeba czekać 
na autobus lub tramwaj; dla zabicia 
czasu wyciągają z kieszeni „Yo-Yo“.

Jeden z moich znajomych, pewien 
dziennikarz angielski, zapoznał mnie 
z ta napozór tak łatwą grą. ale po bar-

dzo krótkiej chwili sama mu siałam 
oświadczyć, że się poddaję. Nie p^. 
mógł ironiczny uśmiech na ustach 
dziennikarza: kółko stanęło i co mu 
zrobić. Anglik śmiał się do rozpuku 
i na pocieszenie oświadczył mi, że sam 
w podobny sposób przegrał zakład w 
Londynie. . .

— Trzeba bowiem pani wiedzieć, —> 
powiedział mi, — że gra ta była lanso­
wana przez jeden z wielkich dzienni­
ków angielskich a pieniądze dostar­
czył... stock exchange. W obecnej 
phwili organizuje się w Anglji szereg 
konkursów „Yo-Yo“ a zapalczywi gra­
cze mówią nawet, że niebawem przyj­
dzie do „marathonu“ tej gry czyli no­
wej towarzyskiej piły.

I. BRIARES.

Straszny czyn desperata
Zredukowany kelner oblał pracodawcę kwaseni solnyni 

poczewi wyskoczył na bruk z balkonu 4~go jn^łra
W a r s z a w a, 9. 8. (Teł. wł.) Wczo­

raj popołudniu lokatorzy domu przy ul. 
Mirowskiej 9 byli świadkami tragiczne­
go wypadku.

O godzinie 14 z balkonu korytarza 
4-go piętra wyskoczył na asfalt podwó­
rza jakiś mężczyzna. Jednocześnie z 
mieszkania 1-go piętra w tejże oficynie 
rozległy się rozpaczliwe krzyki, wzywa­
jące ratunku. Przybyły na miejsce le­
karz Pogotowia stwierdził u desperata, 
22-letniego Lejby Bratmana, pęknięcie 
podstawy czaszki i po udzieleniu pomo­
cy, przewiózł go w agonji do szpitala 
św. Ducha, gdzie Bratman wkrótce 
zmarł. Drugą ofiarą okazał się 41-letni 
Icek Nożyce, właściciel kawiarni, mie­
szczącej się w tym samym domu. Le­
karz stwierdził u niego poparzenie obu 
gatek ocznych i po opatrunku prze­
wiózł go do szpitala na Gzystem. N. 
grozi utrata wzroku.

Według zebranych na miejscu infor­
macyj, szczegóły dramatu są następu­
jące:

W kawiarni wspomnianego Nożyce 
pracował od 4 lat jako kelner Bratman, 
który był sierotą. Wczoraj rano między 
pracownikiem a właścicielem wynikło 
zajście. Przyczyną było podobno wy­

mówienie pracy Bradmanowi. Gdy w po-> 
ludnie Nożyce udał się do mieszkania, 
wkrótce potem przybył tam B. ii, oblaw­
szy śpiącego chlebodawcę kwasem sol­
nym, zamknął drzwi na klucz, poczem 
pobiegł na 4 piętro i rzucił się z balko­
nu na bruk podwórza.

W 7 lat naokoło świata
Paryż, 9. 8. (Tel. wł.) Do Nancy 

przybył dziennikarz duński Peter Nis­
san, który odbywa podróż naokoło świa­
ta piechotą. Wędrówka dziennikarza 
dokoła świata trwała 7 łat. Do ukończe­
nia podróży pozostaje mu ostatni etap 
Nancy — Paryż. .

Dziennikarz wędrował dokoła świa­
ta tylko w pantoflach i bez nakrycia 
głowy. Podczas swej podróży zużył on 
631 par pantofli, 17 lasek i 14 ubrań.

Szantaż Hitlera
Obecna akcja terorystyczna w Niemczech ma na celu 

wymuszenie urzędu kanclerza dla Hitlera
Berlin, 9. 8. (Tel. wł.) Prasa hitle­

rowska domaga się już całkiem otwar­
cie oddania urzędu kanclerza Hitlerowi. 
Do wiadomości publicznej przedostają 
się dalsze inforńiacje o rozmowach na 
ten temat, które prowadził Hitler z gem. 
Schleicherem. Sprzeczne są tylko do­
niesienia o miejscu tych rozmów. We­
dług „Vorwartsu“ działo się to na zam­
ku „Lohme, należącym do p. yon We­
dla. W rozmowach tych brali udział 
z jednej strony Hitler, Goehring, Roehm 
i Daluege, a z drugiej strony mim. 
Schleicher, min. Gayl oraz komisarz 
rządu Rzeszy Bracht. Jednakże rozmo­
wy nie dały rezultatu, ponieważ nie 
chciano oddać Hitlerowi urzędu kancle­
rza.

znacznie wskazuje, że fąię teroru zaha­
mować mogą tylko hitlerowcy. Widocz­
nie rozkaz przeprowadzenia akcji tero- 
rystycznej został wydany jako środek 
nacisku.

Akcja teroru rozszerza się w zastra­
szający sposób. Dzisiejsza prasa znowu 
przepełniona jest doniesieniami o no­
wych ofiarach we wszystkich częściach 
kraju. (D)

Bilans handlu zagranicznego
Warszawa, 9. 8. (PAT.) Bilans 

handlu zagranicznego Polski i w. rn. 
Gdańska w lipcu r. b. według tymcza­
sowych obliczeń . Gł. Urzędu Staty­
stycznego wykazuje: . . -

W wywozie 1094 445 ton wartości 
81120 000 zł; w przywozie 140 634 ton 
wartości 68 905 000 zł. zatem saldo do­
datnie za m. lipiec wynosi 12 215 WU 
złotych.

Przepowiednia pogody na środę:
Pomorze, Wielkopolska, Polska środ­
kowa — zachmurzenie zmienne, ma­
lejące, lekki wzrost temperatury, 
umiarkowane wiatry zachodnie. Na, 
Pomorzu jeszcze przelotny opad, wi­
leńskie, Polesie, Wołyń, Podole, Ma­
łopolska wschodnia — zachmurzenie 
zmienne, jeszcze przeważnie duże 
zanikające deszcze. Temperatura ni 
ło zmienna, słabnące wiatry zacn.

Powódź na Śląsku
Bielsk, 9. 8. (PAT.) W nawiedzo­

nych powodzią okolicach pow. bielskie­
go woda na Wiśle w mocy nadal przy­
brała, zalewając dalsze obszary. Obec­
nie już 40 zabudowań stoi pódl wodą.

Kryzys nie oszczędził również i licz- | szcze raz stawia powyższe żądanie zu- Pola i łąki są zalane ma przestrzeni oko- 
■h misarzY. Golette, która niezawod- pełnie wyraźnie i ponownie niediwu- ło io km. Koło godz. 1 po północy wo-

Dzisiejszy „Angriff“ w ostrym arty­
kule dementuje pogłoski o rozłamach w 
partji hitlerowskiej i zaznacza, że istnie-
Ije w niej jednogłośna wola, uzyskania 

kanclerstwa przez Hitlera. Pismo to je-

Wisła zalała pola i łąki na przestrzeni to kim.
W wezbranych falach utonęło 2 chłopców

da zaczęła powoli opadać. Na zarządze­
nie starostwa, odciętej powodzią 'udn^ 
ści żywność dowożą
wskutek ¡powodzi 
około 100.000 zł.

W wezbranych falach 
chłopców,

łodziami. Straty 
wynoszą dotychczas

utonęło

STELLA OLGIERD

SELF-MADE-WOMAN
POWIEŚĆ. 

(Ciąg dalszy).
56)

W drugiej połowie stycznia, stosow­
nie do instrukcji, otrzymanej od pana 
Brabarskiego, udała się do Kasy, aby 
zasięgnąć informacyj o stanie swej 
sprawy. Gdyby tak udało się otrzy­
mać tutaj, w znanej instytucji, te trzy­
dzieści tysięcy na spłaty na lat dwa­
dzieścia!... Nie, Hanka nie śmiała my­
śleć o szczęściu, któreby wówczas sta­
ło się jej udziałem! Spłaciłaby je dro­
bne długi, tak jak to miała zamiar u- 
czynić poprzednio, gdyby była otrzy­
mała pieniądze od Baklińskiego i pła­
ciłaby tylko fiotem te raty! Popraco­
wałaby ze dwa, trzy lata w Warszawie 
i to, coby zarobiła, szłoby na Juszczyn. 
Przez ten czas ziemię doprowadziłoby 
się do kultury, majątek do porządku.

tak, że począłby dawać dochód, a wów­
czas mogłaby już rzucić gorzki chleb 
nauczycielki muzyki i wrócić do siebie, 
na swój zagon rodzinny.

Dyrektor Kasy był Hance jawnie 
niechętny. Nie mogła tego zrozumieć, 
nie wiedziała, z jakiego powodu. Prze­
cież jest dyrektorem instytucji, która 
wypożycza pieniądze potrzebującym, 
czyli robi interesy, bo pieniądz leżeć 
bezczynnie nie może, dlaczegóż zatem 
nie odnosi się do niej, jak do każdego 
Indego klłjenta, lecz dla. jakichś ukry­
tych, a widocznie sobie tylko wiado­
mych przyczyn daje jej do zrozumie­
nia, że Kasa Pomocy miała pokaźne 
fundusze! Polecono Hance dostarczyć 
jakieś wykazy dodatkowe z hipoteki, 
zaświadczenia z gminy, słowem, ro­
biono wszystko, aby zgóry przygoto­
wać ją na odmowę.

Przerażona, wysławszy jeszcze te­
go samego dnia list do gminy i do pi­
sarza hipotecznego po potrzebne doku­
menty, pobiegła nazajutrz do Brabar­
skiego’ Przyjął ją bardzo uprzejmie, 
czem była nawet zaskoczona, porów­
nawszy obecne jego zachowanie się z po-

przedniem. Zdała mu relację z tego, 
co powiedziano jej w Kasie.

— Widzi pani, oni się boją. Najle- 
piejby było, gdybym pojechał sam o- 
bejrzeć pani majątek...

— Ależ, nic łatwiejszego! Zwolnię 
się z lekcyj na parę dni i zawiozę pana 
naczelnika.

— Dobrze! Zatem... — spojrzał do 
kalendarza — dziś mamy piątek... ińo- 
żemy jechać w przyszły czwartek!

— Zadepeszuję, aby nam na czwar­
tek przysłano sanki, bo na wsi jest py­
szna sanna. Obejrzy pan naczelnik 
moje gospodarstwo i przekona się, pan 
naocznie, jaką przedstawia wartość.

— I sumienie będę miał spokojne, 
zwłaszczą wobec wojewody, który spra­
wę pani polecił załatwić wedle mego 
uznania.

W oznaczony djdeń, rano o siódmej, 
kiedy jeszcze niezupełni© byłó widno, 
Hanka zjawiła się na dworcu autobu­
sowym, komunikacja bowiem autobu­
sem była dogodniejsza. Jadąc tram­
wajem, cały czas męczyła się niepew­
nością: „a jeśli Brabarski się nie zja­
wi“.?,

Był jednak wcześniej od mej. Przy 
wiezioną z sobą baranicą okręciła no 
gi sobie i drugą połowę zostawiła ma 
naczelnika; starała się okazać m J 
najwięcej uprzejmości,, aby ,go doon- 
usposobić. Rozmawiali z ozywi®, 
gdyż okazało się, że jest, wykształ . 
i interesuje się wszystkiem Po“\ ¡¡d 
Poruszali problemy naukowe, 
o hypnotyźmie, metampsychozie, P 
dku waluty, Ghandim.
skandynawskiej i hiszpańskiej, a■ ,
barski o wszystkiem umiał P°™£dL£ 
coś nieszablonowego. Na połowie 
gi, kiedy autobus źatrzymał. się w j 
kiemś miasteczku, wysiedli dla 
prostowania nóg. Po rynku P ' dzał się policjant, pilnując porządku.

_ Gdyby on wiedział, kto ją
stem, stałby tu zaraz na bacznosc 
oznajmił naczelnik Hance.

mniemanie o sobie jakie wy n8 
się poczęło w Hance. Byc może, 
ukształtowanie tego mniemania■ V- 
wał także i fakt, że bliskosc 
ny poczynała działać na Hankę
nie^
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Pierwszy sukces naszych wioślarzy
Czwórka ze sternikiem pokonała w przedbiegu Stany Zjednoczone i Japonj^, dwójka 
bez sternika zwyciężyła Francję i Stany 1 jednoczone — Dwa nowe rekordy światowe 

w ltływaniu Do zawodów pięściarskich stanęło 8-t zawodników
Świetna forma polskich wioślarzy I
Los Angeles, 9. 8. (Tel. wł.) 

We wtorek rozpoczęły się na wspa­
niałym torza w Long Beach przedbie- 
gi olimpijskich zawodów wioślar­
skich, w których startowały polska 
czwórka ze sternikiem i dwójka bez 
sternika. Pogoda, z rana pochmurna 
i niebywale parna, w południe wy­
jaśniła się, wobec czego wzdłuż trasy 
zgromadziło się kilka tysięcy publicz­
ności

Punktualnie o godz.. 15 czyli o go­
dzinie 24 według naszego czasu, pu­
szczono pierwszy przedbieg czwórek 
ze sternikiem, w którym startowały. 
Włochy, Niemcy, Brazylja i Nowa 
Zelandja. Od startu pierwsze wyru­
szyły Włochy, które później na krótko 
oddały prowadzenie Niemcom, aby w 
końcu zwyciężyć o jedna długość 
przed Niemcami w czasie 7:06. Dru­
gie Niemcy 7:09.2, 3. Nowa Zelandja 
7:19.6, 4. Brazylja 7:29.4.

Do drugiego przedbiegu w tej kon­
kurencji stanęła na starcie osada pol­
ska, majac za przeciwników silna 
osadę Stanów Zjednoczonych oraz 
Japonji. Walka rozegrała się po­
między pierwszymi dwoma zawodni­
kami, przyczem zdecydowanym zwy­
cięzca została osada polska, uzysku­
jąc najlepszy czas dnia 7:04.2, prawie 
o cała długość przed Ameryka, która 
uzyskała czas 7:06.6, 3. Japonja 7:16.8.

Polska i Włochy wchodzą temsa- 
mem do finału, podczas gdy pokonani 
startować muszą w międizybiegu.

Wspaniale zwycięstwo polskiej dwój­
ki bez sternika

Jako druga konkurencja odbył się 
przedbieg w biegu dwójek bez sterni­
ka. Polska osada (Budziński i Miko­
łajczak — K. W. 04 Poznań) startowa­
ła _ z Francją i Stanami Zjedmoczone- 
mi. Polacy ujęli prowadzenie zaraz 
od startu i, wiosłując w bardzo szyb- 
kiem. tempie, 40 uderzeń na minutę, 
zwyciężyli o pół długości przed Fran­
cję. 1. Polska w czasie 7:53.4, 2. Fran­
cja 7:54.6, 3. Ameryka 8:06.2.

W drugim przedbiegu dwójek bez 
sternika zwyciężyła Anglja w czasie 
7:47, 2) Nowa Zelandja 7:50.2, 3) Ho- 
lawdja 7:57.8. Pierwsza i druga osada 
stale się zmieniały w prowadzeniu na 
torze.

.. W biegu jedynek wobec wycofania 
się z powodu choroby Niemca Buhtza 
w pierwszym przedbiegu startowali tyl­
ko Kanadyjczyk Pearce i Amerykanin 
Miller. Zwyciężył łatwo Pearce w cza­
sie 7:27, 2) Miller 7:29.2.

. W drugim przedbiegu jedynek zwy­
ciężył Anglik Southwood! w czasie 
7:42.6, 2) Douglas (Urugwaj) 7:45, 3) 
Wright (Kan.) 8:30.6,

Przedbieg! 100 m na wznak pań
W pierwszym przedbiegu zwycię- 

i ic >> Amerykanka Holm w czasie 
1:18.3, ustalając nowy rekord świato­
wy. 2. Neilleng (Australja) 1:21.6, 
A Harding (Ang) 1:22.5. II — 1. Da- 
yies (Ang) 1:22, 2. Mc. Shee (Am) 1:22. 
ni. - l. Braun (Hol) 1:23.8. 2. Koper

Międzyblegi na 400 m st.«do
konkurencji odbyły si 

wiiędzybiegi, z których pień 
dwóch i najlepszy trzeci — 
czyk Oykoto — wchodzą do fin: 
pierwszym międzybiegu zwycię: 
?.„Ilc1zyk Yokoyama w czasie 
ustalając nowy rekord olirn 
¿.Jo118, <Fr) 4:52-2> 3. Oykot<
mc A Giłhula (Am) 4:55.4, 5, 
Kan) 4:59.7, 6. Costoli (Wł) 5:

Crabbe (Am) 4:52.6, 
Rj^P) 4:59’ 3- Carlton U 

1 ) 5.02.1, 4. Perenti (Wł) 5:1C

Wojny w Ameryce nie będzie
i Paraywaj zgodziły się na zaprzestanie kroków 

nieprzyjacielskich

nyfezynKton, 9- 8- (PAT. 
lumh n noczo,he. Meksyk. Kuba 
ragwan ZWr°cily się do Boliwji
JWtahz2 ^dfniem, alV krai® 
PowstX; kroków nieprzyjazn 
w°jennJmały dalsze przygob 
słońca?6 W dn- 10 bm- ° WS(

Finał 200 m klas, pań
Finał 200 m. stylem klasycznym pań 

przyniósł bardzo emocjonującą walkę, 
z której zwycięsko wyszła Denis (Au­
stralja) w czasie 3:06.3, ustalając nowy 
rekord olimpijski. 2) Mauhata (Jap.) 
3:06.4, 3) Jacobsen (Danja) 3:07.1, 4)
Hinton (An.) 3:11.7, 5) Hofman (Am.) 
3:11.8, 6) Govednic (Am.) 3:16.

Finał 4X200 m — rekord światowy
W biegu sztafetowym 4X200 ' mtr. 

zwyciężyła Japonja w czasie 8:58.4 (re­
kord światowy) w składzie: Myazaky, 
Yokoyama, Toy-oda, Yusa. 2) Ameryka 
9:10.5, 3) Węgry 9:31.4, 4) Kanada
9:36.3, 5) Anglja 9:54.8.

Fięściarstwo
We wtorek rozpoczęły się zawody 

pięściarskie, które zgromadziły 85 pię­
ściarzy, reprezentujących 16 narodów. 
Zawody cieszą się dużem zainteresowa­
niem.

W wadze muszej startuje 12 pięścia­
rzy, w koguciej — 10, w piórkowej — 10, 
w lekkiej — 13, w ipółśredlniej — 16, w 
średniej — 10, w półciężkiej — 8 i w 
ciężkiej — 6 pięściarzy.

Awantura brazylijska
Los Augeles, 9. 8. (PAT.) W r. b. 

Brazylja po raz pierwszy bierze udział 
w rozgrywkach olimpijskich. Przysłała 
ona do Los Angeles szereg drużyn, a 
m. in. drużynę waterpolową. W meczu 
z Niemcami Brazylja przegrała wysoko 
7 :3. Brazyłijczyey widocznie nie mogli 
się pogodzić z klęską i wywołali wielką

Jak Poznań żyje, pracuje i oszczędza
Ciekawa statystyka ruchu

Niezmiernie ciekawy materjał, do­
tyczący ruchu ludności, jej zdrowot­
ności, zamożności, pracy i aprowizacji 
w miesiącu czerwcu rb. przynoszą 
„Wiadomości Statystyczne ni. Po­
znania“.

Według powyższych zestawień w 
czerwcu zawarto 167 małżeństw, 
przyczem największa ich ilość przy­
pada na osoby w wieku od lat 25 do 
29. Według wyznali ślubów katolic­
kich było 159, ewangelickich 7 i jeden 
żydowski.

Urodzeń zanotowano ogółem 410 i 
to 213 chłopców i 197 dziewcząt.

Zmarło 246 osób, z tego 133 męż­
czyzn. 38 osób zmarło na gruźlicę 
narządu oddechowego, 34 na choroby 
serca, 25 na wrodzoną wątłość, 19 na 
raka i inne złośliwe nowotwory, 17 na 
uwiąd starczy, 14 na zapalenie płuc, 
11 na udar i rozmiękczenie mózgu itd. 
Wypadków samobójczych było w 
czerwcu 7, z czego 4 przypada na ko­
biety i 3 na mężczyzn. Polaków 
zmarło 236, Niemców 8 a innych naro­
dowości 2. Ogólny przyrost natural- 
ńy wynosi 154.

' W szpitalu miejskim przebywały 
424 osoby. Zacborzeń wewnętrznych 
zanotowano 84, płucnych 35, nerwo­
wych i umysłowych 25, płciowych 74. 
Obrażeń było 150. W szpitalach _ i 
przytułkach znajdowało się 367 osób.

Miejski zakład dezynfekcyjny do­
konał 136 dezynfekcyj, z tego 7 w za­
kładzie, a resztę poza zakładem.

W budownictwie panuje komplet­
ny zastój. W czerwcu nie wpłynął 
bowiem ani jeden wniosek budo­
wlany.

Bank m. Poznania zapisał do koń­
ca czerwca 26 557 deponentów, którzy 
złożyli 22 938 880,69 zł.

Jak zwykle, większą frekwencją 
cieszy się lombard miejski, który w 
ciągu czerwca na 21434 zastawów

Paragwaj miał rzekomo zgodzić 
się na uczynioną mu propozycję.

Londyn, 9. 8. (PAT.) Biuro 
Reutera donosi z La Paz, że rząd boli­
wijski, podobnie jak i rząd paragwaj­
ski, przyjął propozycję państw neu­
tralnych w sprawie zaprzestania kro­
ków nieprzyjacielskich między Boli­
wią a Paragwajem,

awanturę, która zakończyła się inter­
wencją policji.

W czasie meczu sędzia przyznał 
Niemcom rzut wolny, z którego Niem­
cy zrobili bramkę. Zdenerwowany 
bramkarz Brazylijczyk rzucił się wów­
czas na sędziego, w którego obronie sta­
nęli gracze niemieccy. Powstała awan­
tura i bijatyka i dopiero przybyła poli- 
c>a przywróciła spokój.

Pierwsza ta awantura na Olimpia­
dzie wywołała bardzo przykre wrażenie, 
zwłaszcza, że działo się to przed lożami 
honorowemi, w których ,poza przedsta­
wicielami prasy były również obecne 
bardzo wybitne osobistości ze świata po­
litycznego i sportowego.

Los Angeles, 9. 8. (PAT.) Jak już 
donosiliśmy, na meczu pomiędzy Niem­
cami i Brazylją doszło do wielkiej a- 
wantury. Komisja sędziowska postano­
wiła zdyskwalifikować zespół brazylij­
ski, który wywołał awanturę. Późnym 
wieczorem na posiedzeniu międzynaro­
dowej Federacji Pływackiej uchwalono 
usunąć brazylijską drużynę piłki wod­
nej od dalszych rozgrywek olimpijskich.

Trzej gracze brazylijscy, Dasilva, 
Branco i Serpa, zostali zdyskwalifiko­
wani dożywotnio i nie będą mogli 
wziąć udziału w żadnych olimpiadach, 
ani zawodach międzynarodowych.

Piłka wodna
Dos Angeles, 9. 8. (PAT.) — W 

dalszym ciągu olimpijskiego turnieju 
piłki wodnej Węgrzy formalnie rozgro­
mili Japończyków 18:0.

Niemcy uzyskały w meczu z Amery­
ką zaledwie wynik remisowy 4 :4 (3:2)

ludności w m. czerwcu rb.
udzielił 695 044 zł pożyczek. Suma ta 
w porównaniu do lat ubiegłych znacz­
nie wzrosła.

W schronisku dla bezdomnych na 
Zawadach udzielono noclegów 2 20? 
osobom, w ozem 1871 mężczyznom, 32C 
kobietom i 17 'dzieciom.

Urząd Pośrednictwa pracy wykazał 
602 wolne miejsca. Popyt na pracę wy­
nosi! li 708 osób, a pracę uzyskało 4 940 
osób.

Do rzeźni miejskiej i na targowiskc 
spędzono razem 34 296 wołów, stadni­
ków, krów, świń, cieląt, kóz, koni itp.

Straż pożarną wzywano 33 razy.
Policja aresztowała 670 osób.
Do Poznania przyjechało ogółem 

2 339 osób, w tern z zagranicy 216. (z)

Bezrobocie w Polsce
Warszawa, 9. 8. (PAT.) 

dług danych statystycznych 
bezrobotnych, zarejestrowanych 
Państwowym Urzędzie Pośrednictf 
Pracy, wynosiła na dzień 6 bm. na t 
renie całego państwa 215 228 osób, i 
stanowi, spadek w stosunku do tyg 
dnia poprzedniego o 4 656 osób.

Sacharyna niemiecka, broń 
i granaty

Katowice, 9. 8. (PAT). 
straż graniczna aresztowała w Rudz 
niejakiego Buglę, u którego znalezi 
no większą ilość przemyconej sach 
ryny. W czasie rewizji, przeprowadź 
nej w związku z powyższem, w mi 
szkaniu niejakiego Zydery znalezior 
karabin niemiecki, przerobiony na szb 
cer oraz cztery granaty.- Wszczęto ene 
giczne dochodzenia.

Bolszewicki „Mur chiński“
Równe, 9. 8. (PAT.) Z pogranicze 

donoszą:
Według kursujących pogłosek boi 

szewicy postanowili całe pogra­
nicze polsko-sowieckie odgraniczy« 
pasem pustkowia szerokości 20 kilo 
metrów. W tym celu mają cały tei 
pas opróżnić z mieszkańców, a niepo 
trzebne zabudowania spalić. W rejonii 
za Korcem spalono już .jedną wioskę 
Ma to na celu zapobieżenie ucieczci 
mieszkańców do Polski. Granica jes 
już silnie przez straż obstawiona. Naj

silniejsza linja straży znajduje się o 
i kim. od granicy, druga linja, odległa 

trzy kilometry, jest nieco słabsza, o~
;tatnia zaś znajduje się na samym 
wrdonie granicznym. Na każdym po­
szczególnym odcinku znajduje się 60 
ludzi straży.

Olbrzymi pożar lasu
Aten y, 9. 8. (PAT.) Od dwóch 
i na Peloponezie szaleje olbrzymi 
żar lasu, zagrażając 3 okolicznym

miasteczkom.
Pożar posuwa się pasem szero­

kości 2 km. ku linji kolejowej z Pa­
iras do Koryntu.

Wycieczka polska 
w Holandji

Bruksela, 9. 8. (PAT.) Wy­
cieczka polskich turystów i dzienni­
karzy przybyła na statku „Kościu­
szko“ do Rotterdamu, gdzie była ocze­
kiwana w porcie przez przedstawicieli 
poselstwa, prasy i kolonji polskiej. 
Dziennikarze byli przyjęci bankietem 
przez słynnego króla kinematografu 
holenderskiego Polaka p. Tuszyń­
skiego.

Wieczorem odbyło się uroczyste 
przedstawienie dla polskich turystów. 
Orkiestra powitała przybyłych hym­
nem „Jeszcze Polska nie zginęła“. 
Obecni na sali Holendrzy przyjmowali 
wycieczkę polską serdecznemi okla­
skami.

Tragedia umysłowo chorego
Cierpiący na ciężki rozstrój ner­

wowy p. Franciszek Adams (Wodna 
nr. 8), targnął się wczoraj na życie, 
przecinając sobie brzytwą tętnicę u 
lewej ręki.

Desperatowi udzieliło pomocy Po­
gotowie Lekarskie (55-55) i po zaszy­
ciu ran pozostawiło go w leczeniu do- 
mowem. (kl)

Wiadomości potoczne
KRONIKA MIEJSCOWA

*- Zatracie weronalem. Ciężkiemu 
zatruciu weronalem uległa p. Waler ja 
Piotrowska (Za Bramką. 5). Po opatrzę- 
niu pogotowie ratunkowe przewiozło ją- 
do szpitala miejskiego, (kl)

— * Samochód zabił konia. Na szosie 
pod Czerwonakiem samochód najechał 
na konia, prowadzonego przez chłopca. 
Koń został zabity na miejscu, (kl)

KALENDARZYK
Środa, 10 sierpnia 1932.

Słońce: wschód 4,27; — zachód 19,28; m 
długość dnia 15 godz. 1 min.

Księżyc: wschód 15,24; — zachód 22,14; r-e 
po pierwszej kwadrze.

Kał. rzk.: Wawrzyniec M.; jutro Zu­
zanna P.

Kał. słów.: Wawrzyniec; jutro Włodzi- 
mira.

Zebrania
Dziś o 19 Tow. „Jedność- pod wezw. 

Św. Stanisława u p. Jarockiej, ul, 
Masztalarska 8 a;

o 19,30 Tow. Św. Władysława sekcja 
sceniczna (Wilda) u p. Grotowskie, 
go. Dolna Wilda 71;

o 19,30 Tow. Powstańców i Wojaków 
(Śródmieście) walne zebranie u p, 
Jarockiej, ul. Masztalarska 8 a;

o 20 Stów. b. Żołnierzy 86 p. p. w strzelą 
nicy uL Ratajczaka;

o 20 Tow. Przemysł. (Jeżyce) n p. Ja- 
szyka, ul. Kraszewskiego 16;

o 20 „Sokoiice“ (Wilda) u p. Zawadki, 
Górna Wilda 75;

o 20 Stow. Młodzieży Polskiej okręg 
Pozn. — nadzwyczajna odprawa na­
czelników w ognisku pl. Nowomiej-i 
ski 5;

Jutro o 19 Tow. Kult. Oś w. Kobiet im. Dą­
brówki walne zebr, w Domu Król, 
Jadwigi;

o 19,30 Żeńskie Tow. „Przemysł“ w 
Domu Król. Jadwigi;

Pogotowie Lekarskie Zw. Lekarzy Zach. 
Polski (tel. 55-55), ul. Pocztowa 30, 
udziela pomocy lekarskiej we wszel­
kich wypadkach we dnie i w nocy.

Pogrzeby
Dziś: Śp. Marty Kaźmierczakówny o godz. 

18,30 z kapl. cment. na Dębcu.

TEATRY:
Teatr Polski: Dziś —- „Genjusz i ku­

charka“.
Teatr Nowy: Dziś — „Małżeński urlop“. 
Scena Letnia na Solaczu: Dziś — „Skal-

mierzanki“ (komedjo-opera).
Teatr Letni (w ogrodzie pL Nowomiejski) 
Dziś — Teatr nieczynny.
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TEATRY
Z Teatru Polskiego

Dziś gra Teatr Polski arcyzabawmą 
krotochwilę głośnego humorysty- Jerome 
K. Jeromea „Genjusz i Kucharka“. 
Ostatnie dni występów Roberta Boelke- 
go w świetnej beztroskiej, tryskającej 
humorem krotochwiili znakomitego hu­
morysty angielskiego Jerome K. Jero­
me. Publiczność przyjmuje sztukę owa­
cyjnie i bawi się doskonale.

Z Teatru Nowego
Dziś po raz ostatni najweselsza far­

sa sezonu „Małżeński urlop“. Wszyscy, 
którzy nie widzieli tej przepysznej i nie­
zmiernie zabawnej farsy — powinni 
skorzystać z dzisiejszej ostatniej spo­
sobności.

„Szczur hotelowy*1 — sensacyjna ko- 
medija, oparta na kryminalnym moty­
wie, zostanie odegrana jeszcze we 
czwartek, dnia 11 bm.

Teatr im. St. Żeromskiego — pod 
kierownictwem znakomitej artystki p. 
Ireny Solskiej przybywa w piątek, dnia 
12 bm., i odegra na pierwszem przed­
stawieniu czarujący wodewil K. Krum- 
łowskiego. „Białe fartuszki“.

Letnia scena na Soiaczu
We czwartek o godz. 8 wiecz. odbę­

dzie się trzecie z kolei przedstawienie 
przepięknego widowiska „Skalmierzan- 

. ki“, przyjętego z tak niezwykłym entu­
zjazmem przez całą prasę i najszersze 
warstwy publiczności.

Ze względu na panujący przy kasach 
¡natłok uprasza się P. T. Publiczność o 
jak -najwcześniejsze zakupywanie bile­
tów. Przedsprzedaż w firmie Fr. Zygar- 
łowski, ul. Gwarna.

Z Teatru Letniego
W czwartek ujrzy światło kinkietów 

doskonała krotochwila ze śpiewami i 
tańcami p. t. „Ułani księcia Józefa“, któ­
rej intensywne próby pod sprężystą re- 
żyserją dyr. Brzeskiego dobiegają końca.

Bilety ,po nader niskiej cenie naby­
wać można wcześniej w firmie Szrej- 
browski, ul. Gwarna.

Ulgi dla pielgrzymów 
do Częstochowy

Wobec licznych zapytań w sprawie 
ulg kolejowych, które przysługują uczest­
nikom pielgrzymek pą uroczystości Jasno­
górskie, podajemy ponownie poniższe wy­
jaśnienia:

1. przy przejazdach pociągami normal­
nemu a) dla grup składających się conaj- 
mniej z 15 osób — 33.3 proc., przyczem na 
30 płacących jedną osobę danej grupy 
przewozi się bezpłatnie; b) dla grup skła­
dających się conajmniej z 50 osób — 50 
proc, zniżki.

2. przy przejazdach pociągami umyślnie 
uruchomionemu: a) dla grup składających 
się conajmniej z 200 osób — 60 proc, zniż­
ki, b) dla grup składających się conajmniej 
z 250 osób — 66.6 proc, zniżki.

Ulgi kolejowe .wymienione pod 1 a i b, 
można uzyskać przez pisemne zgłoszenie; 
organizacyj, komitetów, ks. proboszczów 
itp., skierowane do urzędu stacji rozpoczę­
cia podróży przynajmniej na 48 godzin 
przed zamierzonym wyjazdem.

Zgłoszenia powyższe powinny zawierać; 
1) cel podróży, 2) kierunek przejazdu, 3) 
ilość uczestników, 4) klasę wagonu, 5) ro­
dzaj pociągu (osobowy czy pośpieszny) 
wreszcie 6) wyraźnie napisane imię i na­

zwisko oraz dokładny adres kierownika 
pielgrzymki.

Zgłoszenie wspomniane może być u- 
względnione przy mniejszych grupach na­
wet na godzinę przed odejściem wyzna­
czonego do odjazdu pociągu, ale tylko wte­
dy, o ile przy tern nie zajdzie potrzeba do­
starczenia oddzielnych wagonów lub zwięk­
szenia siły pociągowej. Na przejazd ulgowy 
danej grupy kolej wyda bilet zbiorowy a 
oprócz tego każda z uczestniczących w piel­
grzymce osób otrzyma bilet kontrolny za 
opłatą 10 gr. W celu uzyskania ulg kole­
jowych pod 2 a i b urządzający pielgrzym­
kę powinni przynajmniej na 7 dni przed 
tem zwrócić się pisemnie do Dyrekcji Okrę­
gowej Kolei Państwowych, w której obrę­
bie leży stacja rozpoczęcia podróży. Zgło­
szenie pisamne musi zawierać wszystkie 
dane jak pod 1.

Dyrekcja może zażądać złożenia kaucji 
w wysokości 500 zl. Kaucję tę ma kolej pra­
wo zaliczyć na swoje dobro, o ile zamawia­
jący pociąg odwoła lub z niego nie skorzy­
sta.

Do przejazdu pojedyńczych osób może 
być zastosowana ulga taryfowa ustalająca 
50 proc, zniżki w drodze powrotnej. Ulga 
ta stosowana będzie na podstawie imien­
nych zaświadczeń (Kart uczestnictwa), któ­
re wydawać będzie pielgrzymom Komitet 
Wykonawczy Uroczystości Jubileuszowych 
w Częstochowie Aleja 64.

Echa „święta Morza“
W Gdyni w obecności Prezydenta 

Rzplitej i tłumów publiczności świet­
ny kompozytor kapelmistrz Feliks 
Nowowiejski dyrygował uwerturą, do 
swej opery „Legenda Bałtyku“. Był 
to wstęp do widowiska „Opowieści 
Bałtyckie“, wystawionego przez teatr 
warszawski im. Żeromskiego pod 
kierownictwem Ireny Solskiej. Uwer­
tura Nowowiejskiego, odegrana nad 
brzegiem Bałtyku, wywarła ogromne 
wrażenie. Autor odniósł wielki tri­
umf kapelmistrzowski i kompozy­
torski.

Po mszy polowej nastąpiło błogo­
sławieństwo morza, dokonane przez 
J. E. ks. biskupa Okoniewskiego 
z Pelplina. Równocześnie, zjednoczo­
ne chóry z poznańskiem „Hasłem“ 
odśpiewały prastarą pieśń rycerską 
„Bogu Rodzica“ układu Feliksa No­
wowiejskiego pod jego batutą z to­
warzyszeniem orkiestry.

NIECH NIKOGO NIE ZABRAKNIE — 
W KARNYCH SZEREGACH O W P.l

Notowania dewiz z dnia 9 sierpnia 1932
(Obsługa rad. ofelegraficzna P. A. T-icznej)
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Poznań . » » * 71/2 tba 100 zł 57,49 47,10 30,75 280,60 377,12 57,60 79,31
Warszawa . i i 71/2 — 100 zł — — 47,10 — — — — —
Gdańsk . * ł k 4 173,52 100 Gd. gid — — 81,92 — — — 663,50 — —
Berlin . > 1 » 5 212,34 100 R. M. 212.30 — — 14,58 23,79 607,50 804,75 122,— 168,80
Be lg ja . » 1 * 31/2 123,94 100 belg. 123,90 — 58,34 25,02 13,87 354,— — 71,20 98,45
Bukareszt . ł • 7 172,— 100 1. — —. 2,518 587,50 — 15,15 20,10 3,05 —
Budapeszt . 8 » 5 155,90 100 pengo — — — 28.— — — 587,— — 124,29
Holandj„ . 8 ÿ 21/2 358.31 100 gid. hol. 359,30 — 169,68 8,6175 40,25 1027,50 — 207,60 285,6u
Kopenhaga 8 » 5 238,88 100 k. d. — — 78,42 18,67 18,70 — — 95,70 120,50
Londyn S » 2 43.38 1 funt szterl. 31,05 17,84 14,61 — 3,47 88,67 117,07 17,82 24,65
Nowy York 5 B 21/2 8.91.41 1 dolar 8,926 513,24 4,209 346,87 — 25,52 33,78 513,— 709,20
Paryż . . 8 » 21/2 172,— 100 fr. franc. 34,96 20,0975 16,48 88,59 3,91 — 132,27 20,1025 27,77
Praga . , » » 5 180,62 100 k. cz. —. — 12,465 117,25 — 75,50 — 15,18 20,98
Rzym . . > • » 5 172.— 100 1. 45,65 — 21,50 67,87 5,10 130,90 172,85 26,20 óZ, •
Szwajcarja 8 8 2 172,— 100 fr. szwajc. 174,- 100,— 81,97 17,80 19,49 458,— 657,12 — 138,20
Sztokholm » » 4 238,88 100 k. szw. — 75,02 19,465 17,87 — — 91,60 124,50
Wiedeń 1 8 7 125,43 100 szyling. — — 51,95 29,- — — 474,57 —

SPORT
Lekka atletyka

Mistrzostwa lekkoatletyczne Związku 
Młodzieży Polskiej odbyły się na stadjo- 
nie miejskim w Poznaniu. Zgromadziły one 
przeszło 70 zawodników z całej Wielkopol­
ski. Wyniki poszczególnych konkurencyj 
są następujące:

GrupaA. 100 m: 1. Łaszczyk, Pozn. Bo­
że Ciało 11.8 sek., 2. Rewers, Bydg. Gwiaz­
da. 3. Minta, Rozdrażew. 400 m: 1. Minta, 
Rozdrażew 55,3 sek., 2. Laszyk, Pozn. Boże 
Ciało, 3. Remlein, Stęszew. 800 m: 1. Kluge, 
Pozn. Boże Ciało, 2,11.1 min., 2. Kowale­
wicz, Września, 3. Płotkowiak, Pozn. Wi- 
niary. 3 000 m: 1. Kluge, Pozn. Boże Ciała 
9.42.8 min., 2. Płotkowiak, Pozn. Winiary,
3. Szulc, Bydgoszcz. Skok w dal: 1. Rewers, 
Bydgoszcz Gwiazda 6.12 m., 2. Łaszyk Po­
znań Boże Ciało 6.08 m, 3. Hybza, Gniezno 
Prąd 5.94 m W wyż: 1. Laszyk, Pozn. Bo­
że Ciało 1.59 m., 2. Porzyński K., Pozn. B. C.
l. 59 m., 3. Rewers Bydg. Gwiazda 1.55 m. 
Kula: 1. Hybza, Gniezno Prąd 10,91 m 2. 
Biskupski 10.74 m„ 3. Minta, Rozdrażew 
10.37 m Granat 800 gr.: 1. Anioła Poznań 
Żabikowo 53,21 m„ 2. Minta, Rozdrażew 
52.24 m., 3. Porzyński Z., Pozn. B. C 48.13 m. 
Dysk: 1. Biskupski 33.16 m, 2. Kamiński C., 
Poznań Fara 28.61 m., 3. Hybza, Gniezno 
Prąd 28.175 m. Oszczep: 1. Kaczmarek, 
Września 41.61 m., 2. Kamiński C., Pozn. 
Fara 41.59 m., 3 Biskupski 41.57 m. Tycz­
ka 1. Porzyński Z., Pozn. B. C. 3.05 metrów.

Grupa B. 60 m: 1. Wrzeszczyński, Ple­
szew 7.4 sek., 2. Zieliński, Bydg., Naprz., 
3. Przybylski, Września. 200 m: 1. Wrze­
szczyński, Pleszew 24,8 sek., 2. Wiśniewski, 
3 Zieliński. W dal: 1. Wrzeszczyński, Ple­
szew 5.72 m., 2. Czochralski, Rozdrażew 5.59
m. , 3. Woźny, Bydg. Gwiazda 5.57 m W 
wyż: 1. Wrzeszczyński, Pleszew 1.55 m., 2. 
Soprawa, 3. Łagodziński, Pozn. Górczyn
l. 51 m. Dysk 2 kg.: 1. Czochralski, Rozdra­
żew 29,44 m., 2. Lukomski Witkowo 27.82
m, 3. Pasikowski, Bydg. Naprz. 27.42 m. 
Granat : 1. Czochralski, Rozdrażew 59.47 m.,
2. Niemczewski, Bydg. Gwiazda 55.90 m., 
3 Karpiński, Pozn. Woje. 53.10 m. Oszczep:
l. Czochralski, Rozdrażew 42.95 m., 2. Za­
rębski, Kcynia 39.90 m., 3. Niemczewski, 
Bydg. Gwiazda 38.50 m. Kula: 1. Czochral­
ski, Rozdrażew 13.29 m., 2. Kędzia, Pozn. 
Łazarz 11.70 m., 3. Zarębski Kcynia 11.59 m. 
Tyczka: 1. Wrzeszczyński, Pleszew 3.05 m., 
2 Ilajdrowski, Pozn. Górczyn 2.85 m. 4X100
m. : 1. Okręg Bydgoszcz — 47.2 sek., 2. O- 
kręg Poznań — 49.0 sek., 3. Okręg Wrze­
śnia.

Punktacja indywidualna: Grupa A: 1
Łaszczyk, Pozn. Boże Ciało 10 pkt., 2. Min­
ta, Rozdrażew 7 pkt., 3. Kluge, Pozn. Boże 
Ciało 6 pkt. Grupa B: 1. Czochralski, Roz­
drażew 14 pkt.. 2. Wrzeszczyński, Pleszew, 
14 pkt., 3. Zieliński Bydg. Naprz. 3 pkt.

Punktacja drużynowa: 1. S. M. P., Po.
znań, Boże Ciało '¿2 pkt., 2. S. M. P. rqz. 
drażew 21 pkt.

Punktacja okręgowa: 1. Okręg Poznań 
41 pkt., 2. Okręg Bydgoszcz 32 pkt.

Uroczyste rozdanie nagród dokonał ks. 
dyr. Michalski.

— ---------------j

KRONIKA FILMOWA
Kino „Słońce" wyświetla film pod tyt. 

„Patrol w obłokach“. Oryginalną cechą 
tego filmu jest zupełny brak jakiejkol­
wiek intrygi erotycznej. Akcja filmu 
rozgrywa w r. 1915 na froncie francusko- 
niemieckim. Dowódca eskadry samolot- 
towej codziennie wysyła kilka platow- 
ców celem spełnienia różnych zleceń do­
wództwa i prawie codzień niektórzy z 
tych, co polecieli, pozostają na placu bo­
ju. Zabitych zastępują młodsi, nieraz 
bardzo młodzi ochotnicy, których z powo­
du braku doświadczenia w walkach lot­
niczych z wytrawnym przeciwnikiem do­
wódca musi posłać czasami prawie na 
pewną śmierć Nastrój w eskadrze pod­
trzymuje alkoho1, piosenka żołnierska, a 
czasem jakiś wielki triumf nad wrogiem. 
Wreszcie dowódca eskadry, który, wyda­
jąc rozkazy, tylokrotnie naraża życie 
swych podwładnych, sam leci poza front 
i niszczy olbrzymie niemieckie składy 
amunicji. Napadnięty przez kilka ma­
szyn niemieckich, ginie. Dowództwo 
obejmie jeden z jego podwładnych, który 
znów innych będzie wysyłał na śmierć... 

Treść filmu z powodu zupełnego braku
pierwiastka erotycznego cechuje pewna 
powaga i brak jakiegokolwiek patosu. 
Wrażenie jest tem mocniejsze.

Na specjalne podkreślenie zasługują 
z ogromnym nakładem pracy zrobione 

sceny pojedynków lotniczych.
Na czoło filmu wybija się trójka ak­

torska Ryszard Barthelmess, Neil Ha­
milton oraz Douglas Fairbanks junior.

(Ga)
Kino „Tęcza“ wyświetla film pod tyt. 

„Lokomotywa 2329“. Filmy dźwiękowe, 
wyświetlane w wersjach niemych, naogół 
niewiele na tem tracą. „Lokomotywa 
2329“, wyświetlana, jako film niemy, stra­
ciła jednak dużo, gdyż dźwiękowa część 
scen, w których pociąg przedziera się 
wśród nocy przez zaspy śniegu, należy 
do najudatniejszych scen, jakie film 
dźwiękowy dotychczas stworzył. Dalsze 
części tego filmu są smutnym, lecz pod 
względem aktorskim bardzo dobrze zro­
bionym dramatem. W rolach głównych 
oglądamy Łon Chaneya w roli maszynisty 
lokomotywy i Phylis Haver. (Ga)

Za ogłoszenia i reklamy odpo­
wiada administracja w osobie Antoniego 
Leśniewicza w Poznaniu.

zapewniając troskliwą opiekę pod względem 
nauki, zdrowia i wychowania.

Aptekarzowa Iza Wichrowska, 
Nowy Rynek 5, m. 3. zw 1545S

Kamienica
komfortowa, ul. Marszalka Fo­
cha. cena 320 000, wpłaty 125 000 
reszta dogodne warunki. Oferty 
Kurjer Pozn. zdwp 86 277

KAMIENICE 1C22 ROZMAITE a
Dywany

¡kilimy reparuje — Tabemadki. 
Wielkie Garbaty 4 ogrodowe 
mieszkanie 19. rp 2 561

Dzielna
ekspedientka kolonialna przyj role 
posadę kolonjalce, piekarni, do to­
warzystwa lub pielęgnowania 
chorej osoby od 1. 9. najchętniej 
utrzymaniem. Oferty Kurjer Po­
znański zdw 86 368

Gimnazjastki
stuideratitei przyj mc utrzymaniom. 
Ogrodowa 9, miłeszk. 7. nip 4835

Najtaniej
ssierze bieliznę pralnia. Piekary 3. 
Filie: Niegolewskich 8. Matej­
ki 68. zdw 86 124/25

Ogrodnik-bartnik
kawaler lat 26 zamiłowany wa- 
rzywnik kwiiacdarz i sadzie 
przyj mńe posadę za mmie jazem 
wynagrodzeniem zaraz lub póź­
niej. Oferty Kurjer Poznański 

zdw 86 328

Służąca
saonodzielmem gotowaniem 
■posady. Oferty Kurjer Poznań 
ski adiw 86 329. ____ >

Inteligentna
panienka z no-handlowa. poszukuje posady 
czatkujacej do. biura Oferty 
rjer Poznański zdw 80 .rH

Gosposia
poszukuje posady żyw«. 
Kurjer Pozn. zd'w 85 Jao.-----

13 LOKALE

Przeciw chudości
używać należy naszego wypróbowanego od lat proszku od­
żywczego „P L E N U S A N“. W krótkim czasie znaczny 
przyrost wagi, kwitnący wygląd i pełne kształty ciała. 
Wzmacnia również krew i nerwy. Polecany przez lekarzy 
i profesorów. 1 pud. 6.— zł, 4 pud. 20.—- zl. Przy zapła­
cie zgóry wysyłka franco Pw 3295 28,5

Dr. GEBHARD & Sp. — GDAŃSK, Oddz. 42,

Trzy pomieszczenia
parterowe ptrzy ul. 27 Girudinia 20 na cele handlowo - poizeniyslo- 
we l,nh biurowe, wprost od go­
spodarza do wynajęcia. Szczegó­
łów udziela W. Frąckowiak, te­
lefon 25-46. ®dip 86 380

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

Dziewczyna
kocbajaca dzieci, szuka 
do wszystkiego. Oferty 
Poznański zdw 86 369

posady 
Kurj

Nauczycielka - wycho­
wawczyni uniwersytec­

kie wykształcenie
młoda, francuski, niemiecki, ła­
cina. muzyka poszukuje posady. 
Wynagrodzenie skromne. Oferty 
Kurjer Pozn. zdw 86 335.

Nauczycielka
z dyplomem seminarjalnym szu 
posady nauczycielki domowej. 
Oferty Kurjer Fpznansku

zdw 85 »44

Lokalu
restauracyjnego poszukuje. Ofer­
ty Kurjer Pozn. zdw 86 356.

Posługaczka
rzetelna uczciwa poszukuje po­
sługi trzy razy w tygodniu. — 
Oferty Kurjer Poem, rw 2353.

Służąca
uczciwa, pracowita. dobremi 
świadectwami, gotowaniem, po 
szukuje posady od 15 sierpnia. — 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdw 85 857

Nauczycielki
wychowawczymi.. ¿la
do wem. francuski forteP1“. ■ do 
■przysposobienia dziewczy „jer_

zdw 86 068.

PI » i na sierpień 1SG52 r. z® oba wydani a razem włącznie tygodniowego do- rzeaptata datku iilustr ..Jlustracja Poznańska“ i Nowiny Sportowe“ w Po-
..............—i i   znaniu w eksped. zl 4 00 w agencjach w mieście zi 4.50. z odnoszeń em
do domu w Poznaniu zł 4,70. z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięcznie zł 4,04 
kwartalnie zl 14,82 pod opaska miesięcznie w Polsce zi 9,00. w innych krajach z! 11.00.
W razie wypadków spowodowanych siła wyższa, przeszkód w zakładzie strajków i t. p. 
wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja prawa domagania 
się medostarozonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wielkoświątecznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną 
Telefony do Redakcji 1 Administracji: 4461, i476, 3307, 3524, 3525, 4072, w niedziele, święta i

na 6-łamowea 26 gr, na stronie 4-tamowej przy końcu teksu?OS żenią redakcyjnego 60 gr na stronie czwartej 100 gr. na strome drugiej
1 111 120 gr przed wiadomościami potocznemu 200 gr od 1-lamowego ma.m

Ogłoszenia skomplikowane ora® z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia ‘“ *s 
nia porannego przyjmujemy do godz. 18,30. w nagłych wypadkach do god®. 22 u stróża, u 
wydania wieczornego ..drobne" do godz. U. iw soboty i dmi przedświąteczne tylko do godz w- 
większe dłużej według możności. Drobne ogłoszenia: słowo napisowe (tiaste) 25 gr sazu 
dalsze słowo 15 gr Za różnice między zestawem a wysokością ogłoszenia powstałe wsfcuie 
matrycowania wydawnictwo nie odpowiada

część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjat poświęcony danej uroczystości, 
nocą tylko 1476, 3524 i 4072, filja Stary Rynek 2305. — P. K. O. Poznań nr. 200 W-
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